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				Atrakcje Kenii

			 
			Będąc w Kenii, trzeba koniecznie...


			
    Udać się na safari

			Podglądanie z bliska dzikiej przyrody, a w szczególności zwierząt w ich naturalnym środowisku, to przeżycie, którego się nie zapomina. Widok ogromnego słonia opryskującego się wodą, lwa polującego na antylopę czy śmiesznego guźca biegnącego po sawannie zostają w pamięci do końca życia. 
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    Zanurkować na rafie koralowej

			Są tacy, którzy twierdzą, że po Wielkiej Rafie Koralowej w Australii i egipskich rafach w Morzu Czerwonym koralowce u wybrzeża Kenii są trzecią najpiękniejszą rafą świata. 
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    Zjeść nyama choma

			Grillowane mięso wołowe lub kozina najlepiej smakuje w gronie przyjaciół. Trzeba na nie długo czekać, ale w Kenii przecież nikomu nigdzie się nie spieszy. 

			

			
    Zaadoptować małego słonika

			Za jedyne 50 dolarów rocznie można wesprzeć ochronę osieroconych słoni przez fundację Sheldrick Wildlife Trust i jednocześnie stać się przybranym rodzicem małego słoniątka. 

			

			
    Przejechać się matatu

			Nie zawsze bezpieczna przejażdżka dostarcza wielu atrakcji. Trzeba się liczyć z zaduchem, tłokiem i często głośną muzyką, ale warto na własnej skórze sprawdzić, w jakich warunkach podróżują Kenijczycy. 

			

			
    Odpocząć na piaszczystej plaży

			Czy to północne, czy południowe wybrzeże Mombasy, Malindi lub Lamu, plaże nad Ocea­nem Indyjskim zachwycają szerokością, białym i miękkim piaskiem, ciepłą wodą w oceanie oraz palmami kokosowymi. 



			
    Polecieć balonem

			Nie ma lepszego sposobu na obserwację stad gnu i zebr liczących po kilkadziesiąt tysięcy osobników w czasie wielkiej migracji niż z lotu ptaka. 
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    Wspiąć się na Mount Kenya

			Drugie najwyższe wzniesienie Afryki i najwyższy szczyt Kenii oferuje przepiękne widoki i cudowną przygodę. Niższe wierzchołki dostępne są nawet dla turystów nie mających doświadczenia we wspinaczce. 

			

			
    Przespacerować się po pierwotnym lesie deszczowym

			Las Kakamega jest ostatnią na terenie Kenii pozostałością po dawnym, pierwotnym lesie deszczowym. Można tu odetchnąć bardzo wilgotnym powietrzem i poznać wiele ciekawych gatunków roślin. 
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    Wypić Tuskera

			Najlepiej na sposób kenijski, czyli nieschłodzonego. Piwo jest popularnym napojem alkoholowym, a Tusker to najbardziej znana marka. 



			Najciekawsze rezerwaty i parki narodowe

			
			
    Rezerwat Narodowy Masai Mara

			Najzasobniejszy w dziką zwierzynę rezerwat kenijski słynie z corocznego spektaklu natury, jakim jest wielka migracja. Miliony zebr i gnu wędrują z równin Serengeti, a następnie wracają na południe, przekraczając rzeki, w których czyhają wygłodniałe krokodyle. Na sawannie czekają na nie też lwy, gepardy i lamparty. 



			
    Park Narodowy Amboseli

			Płaski teren pozwala bez problemu wypatrzyć ogromne stada słoni czy żyrafy, ale największą atrakcją jest widok na ośnieżone, mieniące się w promieniach porannego słońca szczyty najwyższej góry Afryki – Kilimandżaro. 
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    Park Narodowy Mount Kenya

			Najwyższy szczyt Kenii czeka na miłośników trekkingu i wędrówek górskich, a także na amatorów wspinaczki. 

			

			
    Park Narodowy Jeziora Nakuru

			Dawniej słynący z ogromnych stad różowych flamingów, dzisiaj oferuje ciekawe, najczęściej jednodniowe safari, podczas których można wypatrzeć nosorożce białe, żyrafy, zebry czy lwy. 

			

			
    Park Narodowy Sibiloi

			To nie dzika przyroda rozsławiła te okolice, ale wykopaliska archeologiczne i antropolodzy, którzy w tych rejonach odkryli szczątki wielu praprzodków człowieka. 

			

			
    Park Narodowy Tsavo

			Można tu spotkać słynne czerwone słonie, które swoją barwę zawdzięczają bogatemu w związki żelaza błotu, pokrywającemu skórę tych wielkich ssaków w celu ochrony przed słońcem. 
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    Park Narodowy Nairobi

			Lew czy gepard na tle wieżowców? Zrobienie takiego zdjęcia jest możliwe nieopodal stolicy Kenii, gdzie park narodowy od zabudowań oddziela jedynie ogrodzenie pod napięciem. 

			

			
    Rezerwat Narodowy Shimba Hills

			Słonie, bawoły i małpy to niewątpliwie interesujące atrakcje tego rezerwatu, jednak najciekawsze jest spotkanie niewystępującej nigdzie indziej na terenie Kenii dostojnej antylopy szablorogiej. 

	

			Obiekty wpisane na Listę Światowego Dziedzictwa UNESCO

		
			
    Parki narodowe nad jeziorem Turkana

			Ze względu na zasolenie jezioro Turkana cieszy się wyjątkową fauną i florą, a dodatkowo nazywane jest kolebką ludzkości, gdyż właśnie tutaj odkryto szczątki pradawnych hominidów. 



			
    Park Narodowy i las pierwotny Mount Kenya

			Można tu podziwiać przykłady afroalpejskiej roślinności porastającej zbocza, a mimo niewielkiej odległości od równika szczyty góry pokryte są lodowcami. Unikalne krajobrazy Mount Kenya zapierają dech w piersiach. 

			

			
    Stare miasto Lamu

			To przykład najstarszego, a jednocześnie najlepiej zachowanego osadnictwa kultury Suahili na kenijskim wybrzeżu. Co roku Lamu przyciąga też wielu pielgrzymów z Kenii i innych państw afrykańskich, świętujących urodziny proroka Mahometa. 

			[image: ]



			
    Święte lasy Kaya plemion Mijikenda

			11 stanowisk, które dawniej służyły jako miejsca tajemnych ceremonii, spotkań i modłów plemion z grupy Mijikenda, są interesujące ze względu na aspekt kulturowy. Społeczna ochrona, jaką były objęte, spowodowała, że wytworzyły się w nich niezwykle unikatowe ekosystemy, jakże ciekawe dla przyrodników. 

			

			
    Fort Jesus w Mombasie

			Wybudowana przez Portugalczyków pod koniec XV w. forteca mająca za zadanie chronić port Mombasy przed najeźdźcami stoi do dzisiaj i jest zachowana w bardzo dobrym stanie. Odwiedzając to miejsce, można się wiele nauczyć o historii wybrzeża Kenii. 
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    System jezior Wielkiego Rowu Wschodniego

			Trzy płytkie, piękne jeziora leżące stosunkowo niedaleko od siebie (Bogoria, Nakuru i Elementaita) są domem dla 13 zagrożonych gatunków ptaków. Można tu spotkać m.in. stada flamingów i pelikanów. 

				



    Stanowisko archeologiczne Thimlich Ohinga

			Są to największe pozostałości osady prawdopodobnie z XVI wieku, zbudowanej bez użycia zaprawy murarskiej, typowej dla pasterskich ludów znad Jeziora Wiktorii. Odwiedzając to miejsce, można się wiele nauczyć o historii wybrzeża Kenii. 




Warto uwiecznić na zdjęciu

		
			
    Jezioro Bogoria

			Nic tak nie cieszy oczu i obiektywu, jak ogromne grupy różowych flamingów zamieszkujących to jezioro. Podrywające się do lotu stado stanowi niesamowity widok. 
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    Wojownik masajski

			Trzeba go najpierw spytać o pozwolenie, a potem zapłacić za zdjęcie. W zamian za to chętnie zapozuje i zaprezentuje swoje ozdoby i biżuterię, albo podskoczy tak wysoko, że będziemy się zastanawiać, czy w nogach ma sprężyny. 

			

			
    Zbocze Wielkiego Rowu Wschodniego

			Spoglądając na rozciągającą się u stóp dolinę i błyszczące w promieniach słonecznych tafle jezior ją wypełniających, nie można nie westchnąć z zachwytu. Człowiek zauroczony widokiem może nawet zapomnieć o wyjęciu aparatu fotograficznego, ale szkoda byłoby nie uwiecznić takiego krajobrazu. 

			

			
    Kenijska szkoła

			Uśmiechnięte dzieciaki zawsze są wdzięcznym tematem zdjęć. Nie boją się obiektywu, chętnie podchodzą i żartują z fotografem. Odwiedzając szkołę, warto przede wszystkim zadbać o zabranie ze sobą pomocy szkolnych, które wręczymy nauczycielowi, a dopiero potem sfotografować uczniów. 

			

			
    Snorkeling na rafie koralowej

			Aby uwiecznić kolorowy, podwodny świat raf, ryb i żółwi morskich, trzeba zaopatrzyć się w wodoodporny aparat lub specjalną obudowę. Warto – bogactwo życia na rafie jest wdzięcznym tematem zdjęć. 

			

			
    Łodzie dhow o zachodzie słońca

			To obrazek jak z pocztówki. Niebo w promieniach zachodzącego za plecami słońca staje się pomarańczowe, a na horyzoncie przesuwa się sylwetka tradycyjnej łodzi dhow z trójkątnym żaglem. 

			

			
    Grzywiasty lew

			Odpowiednie fotografowanie zwierząt na safari nie jest łatwe, szczególnie gdy te są daleko lub poruszają się. Dobrze mieć ze sobą teleobiektyw i wykazać się refleksem.

			

			
    Starówka w Lamu

			Wspaniała architektura Suahili, nieco odrapane stare budynki, wąskie uliczki i tradycyjnie ubrani mieszkańcy tworzą szczególną atmosferę tego miasta. Fotograf znajdzie tu wiele interesujących tematów. 

			

			
    Plantacja herbaty w okolicy Kericho

			Równiutko przycięte, zielone krzaczki ciągną się po horyzont, a pomiędzy nimi pracują zbieracze listków. Bez obaw można fotografować krajobraz. Chcąc zrobić zdjęcie osobie, trzeba najpierw spytać o zgodę. 
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		Informacje praktyczne
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			Przed wyjazdem
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			Wybór czasu podróży

			Ze względu na przeplatanie się pór suchych i deszczowych, Kenia ma dwa główne sezony turystyczne. W okresie pomiędzy drugą połową grudnia a marcem najwięcej osób przyjeżdża wypoczywać na wybrzeżu – temperatury są wówczas bardzo wysokie (nawet ponad 35°C), a prawdopodobieństwo, że deszcz popsuje urlop, jest wyjątkowo małe. Drugi termin, w którym naprawdę warto wybrać się do Kenii, to lipiec i sierpień. Na wybrzeżu panuje pora sucha, jednak z temperaturami nieco niższymi niż w styczniu (mniej więcej około 30°C), dzięki czemu wypoczynek jest bardziej przyjemny. 

			Następnym czynnikiem przyciągającym turystów w tym terminie jest wielka migracja w rezerwacie Masai Mara – w tych miesiącach na terenie parku znajdują się miliony zwierząt, które wędrują tu z równin Serengeti w poszukiwaniu pożywienia. Chcąc obejrzeć samą wędrówkę, należy się w Masai Mara pojawić w czerwcu (kiedy zwierzęta docierają na północ) lub we wrześniu (gdy zaczynają wracać na południe).
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Jezioro Nakuru

			Są dwie pory deszczowe – dłuższa rozpoczyna się mniej więcej na początku maja i trwa do połowy czerwca; krótsza ma miejsce w listopadzie. Na wybrzeżu poza wyjątkowymi okresami w czasie długiej pory deszczowej, kiedy niebo przez kilka dni pod rząd potrafi być zasnute szarymi chmurami, z których nieustannie siąpi deszcz, opady nie są zbyt uporczywe. Przeważnie pada przez kilka godzin dziennie, czasem nawet mniej lub wyłącznie w nocy. Nawet jeśli rankiem niebo przykrywają chmury, to po południu może pojawić się słońce. Jest to mimo wszystko okres najmniej popularny wśród turystów, chociaż niektórzy cenią sobie panującą wówczas ciszę i spokój. Z kolei odwiedzając w czasie pory deszczowej, głównie w czerwcu, Nairobi lub inne tereny położone w głębi kraju, trzeba być świadomym, że pogoda jest tam bardzo nieprzyjemna, a temperatury spadają nawet do 10–15°C.
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Panorama Nairobi, stolicy Kenii

			
			Źródła informacji

			Mapy

			Podróżując po Kenii na własną rękę, warto zaopatrzyć się w dobrą mapę – przyda się już na etapie planowania podróży. Również na miejscu są dostępne odpowiednie mapy. Na lotniskach w Mombasie czy Nairobi można otrzymać turystyczną mapę Kenii w skali 1:1 400 000 (A tourist destination. Map of Kenya) wydaną przez Kenya Tourist Board, która obejmuje główne drogi, najważniejsze miasta, granice parków narodowych, ukształtowanie terenu i odległości między większymi miejscowościami. Na jej odwrocie znajdują się mapki: powiatu Nairobi, centrum Nairobi, Mombasy, archipelagu Lamu, wybrzeża, rezerwatu Masai Mara oraz Prowincji Zachodniej. Mapy dostępne w Polsce i Europie to m.in.: Marco Polo, Kenya (skala 1:1 000 000), Freytag&Berndt, Kenya (skala 1: 1 000 000), Nelles Verlag, Kenya Serengeti, (skala 1: 1 100 000), Geocenter, Kenya (skala 1: 1 000 000) czy ITMB Travel Maps, Kenya (skala 1: 920 000). 

			Jeśli planuje się samodzielne safari w parkach narodowych, wskazane jest zaopatrzenie się w bardziej szczegółowe plany ich terenu. Warto zakupić np. mapy wydawnictwa Macmillan dostępne na miejscu.

			Słowniki i rozmówki

			W Polsce nie ma praktycznie żadnego wyboru, jeśli chodzi o słowniki i rozmówki polsko-suahili. W 2017 r. nakładem Wydawnictwa Lingo ukazała się książka Suahili. Rozmówki i niezbędnik językowy, autorstwa Abdula Akidy. W internecie można także zakupić wydany w 2013 r. słownik suahili-polski, autorstwa Beaty Wójtowicz, wydany przez Dom Wydawniczy Elipsa. W zasadzie jedyną polską książką, z której można nauczyć się podstaw tego języka, jest wydany w 1998 r. nakładem wydawnictwa DIALOG podręcznik Język suahili autorstwa Iwony Kraska-Szlenk, Rajmunda Ohly i Zofii Podobińskiej. Jest on jednak przeznaczony głównie dla filologów. W internecie można znaleźć minisłowniki polsko-suahili.

			W Kenii można bardzo łatwo dogadać się w języku angielskim, który jest językiem urzędowym tego kraju. Będąc już na miejscu, w ośrodkach turystycznych i sklepach z pamiątkami, bez trudu zakupimy słowniki i rozmówki angielsko-suahili. Chcąc zyskać sympatię miejscowych, warto pokusić się o nauczenie chociaż kilku słów w suahili – w tym celu pomocny może być minisłowniczek zamieszczony na końcu tego przewodnika.

			Formalności

			Paszport i wiza 

			Wybierając się do Kenii, należy się upewnić, że paszport jest ważny przez co najmniej sześć miesięcy od chwili planowanego powrotu z tego kraju. Wizę wjazdową wykupuje się na granicy, można ją też wyrobić wcześniej przez internet za pośrednictwem strony www.evisa.go.ke/evisa.html; w chwili pisania przewodnika jej koszt wynosił 51 USD (najlepiej mieć przy sobie od razu przygotowane banknoty, by urzędnik imigracyjny nie musiał wydawać reszty). Można także płacić w euro. Uwaga – na lotnisku w Mombasie urzędnicy imigracyjni często przeliczają dolary na euro po niekorzystnym kursie i wymuszają opłatę w tej walucie, by zachować dla siebie różnicę kursową. Teoretycznie, jeżeli chcemy zapłacić w dolarach, nie mają prawa odmówić, w praktyce zdarza się, że turyści w obawie przed nieotrzymaniem wizy godzą się na zapłacenie frycowego. Na lotnisku w Nairobi z reguły nie ma takich problemów, a oficjalna wysokość opłat po przeliczeniu pokazywana jest na wyświetlaczach.

			


Placówki dyplomatyczne

					Ambasada Rzeczypospolitej Polskiej w Nairobi, jej siedziba znajduje się w dzielnicy Gigiri, przy Red Hill Road nr 58 (skręt z Limuru Road), adres pocztowy: P.O. Box 30086, 00100 Nairobi; http://nairobi.msz.gov.pl/pl, e-mail: ambasady: nairobi.secretary@msz.gov.pl, e-mail: wydz. konsularnego: nairobi.amb.wk@msz.gov.pl; tel.: +254 (0) 207120019, 207120020, 207120021, faks: +254 (0) 207120106, tel. alarmowy: +254 (0) 713816166. Placówka czynna jest w godz. 8.15–16.15, ale sprawy konsularne załatwiane są wyłącznie we wtorki i czwartki w godz. 9.30–12.00. Na terenie Polski nie ma ambasady ani konsulatu kenijskiego. Najbliższa placówka dyplomatyczna tego kraju znajduje się w Berlinie, ale za Polskę odpowiada ambasada Kenii w Rzymie (Viale Luca Gaurico, 205, Rzym, Włochy; www.embassyofkenya.it; tel.: +39 06 808 2717).

				 
			

			Aby otrzymać wizę, należy wypełnić druk wjazdowy, zawierający informacje o imieniu, nazwisku, numerze paszportu i jego dacie ważności, planowanym pobycie itp. Wiza wklejona do paszportu ważna jest trzy miesiące, przy czym wyjeżdżając z Kenii do Tanzanii lub Ugandy i następnie wracając do Kenii, nie trzeba wykupywać nowej. Jeśli podróżujemy do innych krajów, a następnie wracamy do Kenii, to mimo ważności starej wizy na granicy będziemy zmuszeni do wykupienia nowej. Przekraczając granicę, należy dodatkowo wypełnić deklarację celną, którą oddaje się celnikom. Opuszczając kraj, mamy obowiązek wypełnić druk wyjazdowy, bardzo podobny do druku wjazdowego. Przy wyjeździe obywatele polscy nie muszą uiszczać żadnych opłat wyjazdowych.

			Pieniądze

			Walutą tego kraju jest szyling kenijski (KES), potocznie nazywany przez mieszkańców bob, dzielący się na 100 centów. W obiegu są banknoty o nominale 50, 100, 200, 500 i 1000 szylingów oraz monety o wartości 1, 5, 10, 20 i 40 szylingów. Bardzo rzadko trafić można na monety 50-centowe. W sklepach należy płacić lokalnymi pieniędzmi, bardzo rzadko i wyłącznie w miejscowościach turystycznych akceptowane są waluty zagraniczne (zwykle po niekorzystnym kursie). W niektórych większych sklepach, hotelach w dużych miastach oraz w miejscowościach typowo turystycznych można płacić kartą kredytową (z reguły akceptowane są Visa i MasterCard, rzadziej American Express), ale nie jest to jeszcze bardzo powszechna forma płatności.
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Wioska niedaleko Mombasy

			Pieniądze wymienia się w kantorach na lotnisku, przy głównych ulicach miast lub w bankach, przy czym te ostatnie czasem pobierają prowizję. Wiele hoteli również oferuje możliwość wymiany waluty, jednak kursy są dużo mniej korzystne. Warto wiedzieć, że nie wszystkie kantory spieniężają czeki podróżne. Kolejna ważna uwaga – w Kenii banki i kantory nie wymieniają dolarów amerykańskich starszych niż te z 2000 r., jeśli chodzi o euro czy inne waluty nie ma takich ograniczeń. Rzadko zdarza się spotkać cinkciarzy namawiających do wymiany waluty na ulicy – nie należy im ufać, gdyż z reguły są to osoby próbujące oszukać turystów. W listopadzie 2018 r. kurs szylinga wynosił mniej więcej 1 USD = 103 KES, 1 EUR = 116 KES. 

			Jeśli po podróży zostaną w portfelu szylingi, warto je wymienić z powrotem na dolary czy euro w kantorach na lotnisku – zwykle nie ma z tym żadnego problemu.

			W dużych miastach przy głównych ulicach, w centrach handlowych, na lotniskach i oczywiście przy siedzibach banków można znaleźć bankomaty, jednak nie wszystkie akceptują zagraniczne karty. W mniejszych miejscowościach wypłacenie pieniędzy z bankomatu może nie być możliwe. Najmniej problemów powinno sprawić korzystanie z bankomatów Barclays Bank. Inne dość często „połykają” karty, należy wówczas zgłosić się do siedziby banku i poprosić o wyjaśnienie i zwrot – jednak może to trwać nawet parę dni i wymagać kilku wizyt i ponagleń. Jeżeli możemy pozwolić sobie na dalszą podróż bez karty, prostszym rozwiązaniem może okazać się zablokowanie jej, a po powrocie wyrobienie nowej. Wypłacając pieniądze z bankomatów, należy zachować szczególną ostrożność ze względu na możliwość napadów rabunkowych. Bankomaty wydają wyłącznie szylingi kenijskie.
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Park Narodowy Tsavo Zachodnie

			
			Ubezpieczenie

			Wyjeżdżając do Kenii, należy bezwzględnie wykupić odpowiednie ubezpieczenie, obejmujące następstwa nieszczęśliwych wypadków i koszty leczenia. Prywatna opieka medyczna w Kenii jest niezwykle kosztowna, więc nie warto liczyć na łut szczęścia. Składka ubezpieczenia z reguły nie jest wysoka, a w przypadku kłopotów za granicą taka pomoc finansowa jest nieodzowna. Wiele klinik ma podpisane umowy z największymi europejskimi ubezpieczycielami, dzięki czemu w razie konieczności nie trzeba płacić, bo rozliczają się one bezgotówkowo bezpośrednio z ubezpieczycielem. Warto więc korzystać z usług renomowanych firm, a przed wykupieniem polisy wczytać się dokładnie w jej warunki i dowiedzieć się, co ona obejmuje. Dodatkowo można także ubezpieczyć bagaż. Osoby korzystające z ofert biur podróży i udające się na wyjazdy zorganizowane są automatycznie objęte podstawowym ubezpieczeniem. Należy zapoznać się z jego warunkami i jeżeli uważamy kwoty ubezpieczenia za niewystarczające, możemy ubezpieczyć się dodatkowo – tou­r­operatorzy nierzadko udostępniają klientom taką opcję.

			Zabezpieczenie medyczne

			Przy wjeździe do Kenii z Europy nie ma żadnych szczepień obowiązkowych, jedynie turyści przybywający do tego kraju z Etiopii, Tanzanii czy Sudanu Południowego mają obowiązek okazać międzynarodową książeczkę szczepień z wpisem o szczepieniu przeciw żółtej gorączce. Mimo to, nawet jeśli nie wybieramy się do Kenii z krajów ościennych, warto zaszczepić się przeciwko tej chorobie. Trzeba też zastanowić się nad innymi szczepieniami ochronnymi – osobom podróżującym do Kenii zaleca się szczepienia przeciwko takim chorobom, jak tężec, dur brzuszny, błonica, polio oraz wirusowe zapalenie wątroby typu A i B.

			Na terenie Kenii występuje pewne zagrożenie malarią (pasożytem przenoszonym przez komary), jednak z reguły nie jest ono wysokie. Przeciwko malarii nie ma szczepionki, istnieją jednak tabletki stanowiące profilaktykę antymalaryczną. Są one jednak dość obciążające dla organizmu, czasem wywołują dotkliwe skutki uboczne, ponadto są bardzo drogie, dlatego kwestię profilaktyki warto przedyskutować wcześniej z lekarzem. Na miejscu należy spać pod moskitierą i stosować środki odstraszające komary, a po zmroku w miarę możliwości nosić długie spodnie i bluzki z długim rękawem. Jeżeli w trakcie pobytu lub do kilku miesięcy po powrocie z Kenii ma się objawy przypominające przeziębienie lub grypę, należy bezzwłocznie poinformować o tym lekarza – symptomy malarii to zwykle gorączka, zawroty głowy i ból mięśni. W Kenii lekarze natychmiast podają środki antymalaryczne, a szybko rozpoznana malaria może zostać wyleczona w ciągu kilku dni.

			Ze względu na odmienną od naszej florę bakteryjną osoby podróżujące po Kenii doświadczają nierzadko problemów żołądkowych i biegunki. Często się zdarza, że popularne środki działające w Polsce w Kenii nie pomagają. Warto się wówczas wybrać do apteki, gdzie farmaceuta chętnie doradzi, co może pomóc w przypadku tej dolegliwości. W razie wystąpienia biegunki nie można zapominać o ryzyku odwodnienia i należy pić dużo płynów. Jednym ze sposobów zapobiegania problemom żołądkowym jest przyjmowanie osłonowo probiotyków, picie wyłącznie wody butelkowanej, mycie i obieranie owoców, a na początku pobytu w Kenii ograniczenie jedzenia świeżych warzyw. 

			W dużych miastach i ośrodkach turystycznych nietrudno znaleźć aptekę, w której można kupić lekarstwa znane z Europy. Na wiele z nich nie potrzeba nawet recepty (na przykład na antybiotyki czy środki antykoncepcyjne), a niektóre są często tańsze niż ich odpowiedniki kupowane w Polsce (na przykład środki profilaktyki antymalarycznej). Kupując lekarstwa należy zwracać uwagę na termin przydatności – zdarza się, że apteki sprzedają przeterminowane medykamenty. Przed wyjazdem warto skompletować podstawową apteczkę zawierającą m.in. środek przeciwbólowy, antybiotyk o szerokim działaniu, środek przeciw biegunce, środek odkażający, maść antyhistaminową na ukąszenia owadów i tabletki do ssania na ból gardła (ten ostatni zdarza się często w przypadku nadmiernego korzystania z klimatyzacji). Jeżeli planuje się kontakty seksualne z Kenijczykami, należy bezwzględnie zaopatrzyć się w prezerwatywy ze względu na duże zagrożenie HIV/AIDS.
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Masajowie

			Standardy opieki medycznej w Kenii są bardzo zróżnicowane. W Nairobi, Mombasie i na wybrzeżu znaleźć można doskonale wyposażone (i jednocześnie niezwykle drogie) szpitale prywatne. Na prowincji możemy spodziewać się, że nawet podstawowe standardy sterylności niekoniecznie będą spełnione. Czasem trzeba samodzielnie zakupić jednorazowe igły czy bandaże, by uzyskać w miarę bezpieczną pomoc medyczną. Szpitale publiczne nie są tak drogie, jak prywatne, ale obsługa jest w nich dużo gorsza, poza tym z reguły nie dysponują one nowoczesnym sprzętem, a na udzielenie pomocy nierzadko trzeba długo czekać. Pomiędzy szpitalami publicznymi i prywatnymi plasują się jeszcze te należące do misji – czasem dysponują całkiem niezłym wyposażeniem i nie są tak drogie, jak prywatne kliniki. 

		
					
Co zabrać?

				
							W walizce lub plecaku każdej osoby wyjeżdżającej do Kenii powinny znaleźć się następujące przedmioty:

							
									Ubrania – najlepiej lekkie i luźne, z bawełny lub nowoczesnych tkanin oddychających, w żadnym wypadku z materiałów sztucznych. Warto spakować cienkie, przewiewne ubrania z długim rękawem, chroniące skórę przed palącym słońcem. Jako że noce i poranki potrafią być chłodne, w walizce powinien znaleźć się też sweter lub bluza i długie spodnie. Wyjeżdżając w czasie pory deszczowej, trzeba koniecznie spakować kurtkę lub płaszcz przeciwdeszczowy albo parasolkę. W lepszych hotelach na kolacji wymaga się eleganckiego stroju, a od panów bezwzględnie długich spodni. Jeżeli planuje się aktywność sportową lub wspinaczkę wysokogórską, nie należy zapominać o odpowiedniej odzieży.

									Buty – przede wszystkim wygodne. Najlepiej spakować klapki (ze względu na możliwość zarażenia grzybicą przydatne szczególnie w hotelowych prysznicach), sandały i ewentualnie buty zamknięte. Planując wędrówki, koniecznie trzeba zadbać o porządne obuwie trekkingowe. Buty kąpielowe przydadzą się osobom wypoczywającym na wybrzeżu (w wodzie można spotkać jeżowce lub poranić się o ostre koralowce).

									Czapka, chustka na głowę lub kapelusz safari – dają ochronę przed palącym równikowym słońcem.

									Okulary przeciwsłoneczne – chronią oczy przed silnymi promieniami słonecznymi.

									Latarka – szczególnie przydatna podczas nocnych przerw w dostawie prądu lub na kempingach.

									Lornetka – nieodzowna w przypadku wyjazdu na safari, dzięki niej można obserwować bardziej płochliwe zwierzęta znajdujące się w większej odległości od samochodu.

									Długopisy, zeszyty, pocztówki z Polski, kolorowe naklejki – są przydatne, jeżeli planuje się wizytę w kenijskiej szkole lub sierocińcu. Prezenty należy bezwzględnie wręczać jedynie nauczycielom, by nie uczyć dzieci od najmłodszych lat nawyku proszenia o drobiazgi. Odradza się też rozdawanie dzieciom cukierków – radość malucha w przypadku obdarowania go łakociami jest oczywiście bezcenna, ale później jego rodzice mogą nie mieć pieniędzy na dentystę, jeśli cukier popsuje mu zęby.

									Ładowarki do wszystkich używanych sprzętów elektronicznych – w przypadku nocowania w hotelach najlepiej ładować sprzęty zaraz po przybyciu do pokoju, nie wiadomo, czy później nie będzie awarii prądu.

									Kłódka, scyzoryk, taśma klejąca, sznurek – przydają się w najróżniejszych sytuacjach, które czasem ciężko przewidzieć. Kłódką zabezpieczymy walizkę podczas przejazdów lokalnymi środkami transportu, scyzorykiem obierzemy soczyste owoce, taśma klejąca sklei pęknięty plecak, na sznurku rozwiesimy ubranie przeznaczone do wyschnięcia. To tylko niektóre z wielu zastosowań tego zestawu. Przedmioty te nie ważą dużo, a często się przydają.

							

						

				 
			Dojazd

			Samolot

			W Kenii funkcjonują dwa lotniska międzynarodowe: Jomo Kenyatta International Airport w Nairobi i Moi International Airport w Mombasie. Do obu latają duże międzynarodowe linie lotnicze. Ani do Mombasy, ani do Nairobi nie ma jednak obecnie bezpośrednich lotów liniowych z Polski. Można tu dolecieć przez Niemcy (Frankfurt i Monachium), Wielką Brytanię (Londyn) czy Turcję (Stambuł). Linie lotnicze obsługujące połączenia do Kenii to Lufthansa, Condor, Ethiopian Airlines, Turkish Airlines, KLM czy British Airways. W sezonie pomiędzy listopadem a początkiem kwietnia latają z Warszawy do Mombasy bezpośrednie czartery biur podróży, w niektórych z nich można wykupić same przeloty bez konieczności płacenia za cały pakiet wakacyjny.

			Droga lądowa

			Kenia na lądzie graniczy z Somalią, Etiopią, Sudanem Południowym, Ugandą i Tanzanią.

			Somalia – w momencie opracowywania przewodnika granica lądowa pomiędzy Somalią a Kenią była zamknięta.

			Etiopia – pomiędzy Etiopią a Kenią znajduje się przejście graniczne w miejscowości Moyale. Z reguły jest otwarte, chociaż czasem ze względów bezpieczeństwa bywa zamykane. Głównym powodem obniżonego bezpieczeństwa są grasujące w okolicach przygranicznych bandy rabusiów bydła. Pomiędzy Kenią a Etiopią nie kursują żadne autobusy, w których można by przekroczyć granicę. Podróżnicy przekraczający granicę w tym miejscu i niedysponujący własnym transportem muszą próbować łapać okazję. Drugim przejściem granicznym, dostępnym wyłącznie dla osób z samochodem, jest fort Banya. Planując przekroczenie granicy w tym miejscu, należy wcześniej zdobyć wizę kenijską w ambasadzie, a po dotarciu do Nairobi niezwłocznie udać się do urzędu imigracyjnego celem odprawy.

			Sudan Południowy – istnieje przejście graniczne w Nadapal, jednakże w chwili obecnej ze względu na sytuację polityczną w Sudanie Południowym brak jest informacji o tym, czy przejście działa.
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			Uganda – głównym przejściem granicznym pomiędzy Kenią a Ugandą jest punkt w miejscowości Malaba. Alternatywą jest przekroczenie granicy w Busia. Pomiędzy Malaba a Eldoret oraz Nairobi regularnie kursują autobusy i matatu. Podobnie z Busia do Kisumu lub Nairobi. Funkcjonują również międzynarodowe połączenia autobusowe łączące Kampalę bezpośrednio z Nairobi.
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 Ruiny Gede

			
			Tanzania – główne przejścia graniczne pomiędzy Tanzanią a Kenią to Namanga, Taveta, Isebania i Lunga Lunga. Pomiędzy Kenią a Tanzanią kursuje wiele międzynarodowych autobusów, a przekroczenie granicy pomiędzy tymi krajami nie powinno nastręczać problemów. Istnieje jeszcze jedno przejście graniczne pomiędzy Serengeti i Masai Mara, ale chcąc dostać się przez nie z południa na północ, trzeba dysponować prywatnym środkiem transportu. 

			Pociągi – w chwili pisania przewodnika nie istniały żadne połączenia kolejowe pomiędzy Kenią a krajami sąsiadującymi.

			Droga wodna – chociaż od dłuższego czasu planuje się wznowienie funkcjonowania promów na Jeziorze Wiktorii, obecnie brak takich połączeń. Teoretycznie można przypłynąć do Kenii na pokładzie statku bądź jachtu z tanzańskich wysp Pemba i Zanzibar. Wyprawa taka wymaga jednak wielu przygotowań i z reguły bywa dość kosztowna.

			Na miejscu

			Komunikacja

			Transport publiczny – podróżując po Kenii, można z reguły bez obaw korzystać ze środków transportu publicznego, do których należą autobusy, matatu, pociągi, taksówki, tuk-tuki i boda-boda. Najpopularniejszym środkiem transportu wśród samych Kenijczyków są matatu, kursujące zarówno na trasach między miejscowościami leżącymi w niezbyt dużej odległości od siebie, jak i w miastach. Matatu mają wyznaczone przystanki, jednak stojąc przy drodze, wystarczy pomachać i jeśli w pojeździe znajduje się chociażby kawałek wolnego miejsca – wsiadać. Chcąc wysiąść, należy zasygnalizować ten zamiar, pukając w dach. Podróż matatu jest przygodą samą w sobie, która czasem może być niebezpieczna. Pojazdy niezwykle często są w kiepskim stanie technicznym, przepełnione, o pasach bezpieczeństwa nawet nie ma co marzyć, a kierowcy jeżdżą szybko i gwałtownie. Stłuczki czy awarie zdarzają się dość często i zwykle nie mają większych konsekwencji. Poważniejsze wypadki z udziałem matatu często kończą się śmiercią pasażerów.
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			Bezpieczniejsze od matatu są autobusy. W Kenii funkcjonuje bardzo dużo przedsiębiorstw autobusowych, a siatki połączeń są gęste. Cena biletu zawsze zależy od komfortu podróży – można zdecydować się na przejazd najtańszym, zdezelowanym wozem pełnym pluskiew, którym niechętnie podróżować będzie nawet Kenijczyk, ale lepiej dołożyć kilka szylingów więcej za przejazd lepszym autokarem. Nieco droższe są standardowe autobusy liniowe, często bez klimatyzacji, ale z otwieranymi oknami. Najdroższe i najbardziej komfortowe są autobusy klimatyzowane, niektóre firmy oferują w nich nawet dostęp do bezprzewodowego internetu. Podróżowanie tymi środkami lokomocji, nawet w nocy, jest generalnie bezpieczne, chociaż kierowcy – podobnie jak ci z matatu – zazwyczaj bardzo się spieszą. Najbezpieczniejsze miejsca w pojeździe to te w środku – siadając z tyłu, można spodziewać się wytrzęsienia na wybojach, a miejsca z przodu są mniej bezpieczne w przypadku zderzenia z innym pojazdem. 

			Nairobi jest jedynym miastem w Kenii, w którym działa miejski transport autobusowy. Jeżdżą tu zielone i niebieskie autobusy City Hopper i Metro Shuttle. Linie są ponumerowane, ale w przypadku korków kierowcy często dość liberalnie podchodzą do pojęcia trasy przejazdu i dowolnie ją zmieniają. 

			W 2017 roku została otwarta nowa linia kolejowa, łącząca Mombasę z Nairobi, tak zwana Mombasa-Nairobi Standard Gauge Railway (SGR) lub Madaraka Express. Pociąg jedzie 5 godzin. Na tej samej trasie jeździ także wolniejszy (6 godzin) pociąg, zatrzymujący się po drodze w 7 miejscowościach (Athi River, Emali, Kibwezi, Mtito Andei, Voi, Miaseny i Mariakani). Bilety można kupować przez internet na stronie www.krc.co.ke. Warto zaopatrzyć się w nie odpowiednio wcześniej. 

			Taksówki są dostępne w Kenii w większych i średniej wielkości miastach. Nie należy oczekiwać taksometru, a cenę za przejazd trzeba zawsze ustalić na początku kursu. Taksówki można łapać bezpośrednio na ulicy bądź umawiać się na telefon. Taksówkarz, z którego usług raz się skorzysta, chętnie udostępni swoją wizytówkę. 

			Dużą popularnością w Kenii cieszą się tuk-tuki. To niewielkie, trójkołowe pojazdy mogące przewieźć oficjalnie trzech pasażerów, a nieoficjalnie całą wielopokoleniową kenijską rodzinę i jej stado kóz. Tuk-tuki jeżdżą w większych i mniejszych miastach, chociaż wprowadzane są zakazy ich poruszania się w ścisłym centrum Nairobi i Mombasy. Cenę za przejazd, podobnie jak w przypadku taksówki, trzeba ustalić na początku kursu.

			[image: ]

			Tuk-tuk

			Wygodnym środkiem transportu na niewielkie odległości są też motocykle, zwane w Kenii boda-boda. Korzystając z usług motocyklisty, trzeba przyjrzeć mu się dokładnie i spróbować ocenić jego umiejętność jazdy. Zdarzają się bowiem kierowcy, którzy inwestują w stary motocykl, pół dnia uczą się podstaw jego obsługi, a po południu już zabierają pasażerów. W dodatku prawie nigdy nie używa się kasków. Motocykliści są generalnie nieuważni, a wypadek w najlepszym przypadku może skończyć się poturbowaniem.

			Podróżowanie po Kenii samolotem nie powinno powodować większych problemów. Między Mombasą a Nairobi regularnie i kilka razy dziennie latają samoloty Kenya Airways i Fly540. Pomiędzy miejscowościami na wybrzeżu a głównymi parkami narodowymi oraz Nairobi w miarę regularnie kursują też niewielkie śmigłowe samoloty, ale miejsca na te loty trzeba rezerwować z wyprzedzeniem, poza tym są one stosunkowo drogie. Linie obsługujące takie trasy to m.in. Airkenya, Mombasa Air Safari (MAS) i Safarilink. Niektóre firmy (na przykład MAS) wynajmują samoloty z pilotem dla turystów indywidualnych, jest to jednak bardzo kosztowny sposób podróżowania.

			Noclegi

			Każdy typ podróżnika, niezależnie od upodobań i zasobności portfela, znajdzie w Kenii nocleg odpowiadający jego wymaganiom. Do dyspozycji pozostają tu proste kempingi bez żadnych udogodnień i luksusowe lodże oraz wszystko, co można sobie wyobrazić w standardzie pomiędzy nimi. Ceny noclegów są bardzo zróżnicowane, a także niezwykle płynne i zmieniają się w zależności od sezonu. W dalszej części przewodnika przy kosztach noclegu podano ceny w różnych walutach. Wynika to z faktu, że niektóre obiekty podają ceny wyłącznie w szylingach, inne wyłącznie w dolarach, zdarzają się też ceny podawane w euro. W dodatku niektóre obiekty stosują inne stawki dla mieszkańców Kenii, a inne dla zagranicznych turystów.

			Kempingi są z reguły najtańszą opcją noclegową. W parkach narodowych i rezerwatach dla turystów wyznaczono specjalne miejsca kempingowe. Ich standardy różnią się – czasem brak jest jakichkolwiek udogodnień, innym razem można korzystać ze wspólnych pryszniców, a kolację zjeść w restauracji działającej przy kempingu. 

			Drugim niedrogim sposobem spędzenia nocy jest wynajęcie pokoju w tanim hotelu lub hostelu. Pokoje takie nierzadko oferują wyłącznie łóżko, czasem dodatkowo moskitierę. Niektóre mają łazienki w pokojach, inne wspólne łazienki na zewnątrz. Generalnie raczej nie należy się spodziewać ciepłej wody, za to trzeba przygotować się na towarzystwo karaluchów lub mrówek. 
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W rezerwacie Shaba

			
			Planując spędzenie nocy w parku narodowym, ale nie dysponując namiotem, można skontaktować się z Kenya Wildlife Service (www.kws.org), które udostępnia miejsca w domkach banda. To skromne drewniane lub murowane chatki z podstawowym wyposażeniem – łóżko, prosta kuchnia, czasem palenisko. Trzeba samemu zaopatrzyć się w produkty spożywcze.

			Średniej klasy hotele znaleźć można we wszystkich miejscowościach turystycznych i dużych miastach. Oferują z reguły pokoje z łóżkiem, często również z moskitierą, wiatrakiem lub klimatyzacją. Łazienki są w pokojach i mają ciepłą wodę. W koszt noclegu zazwyczaj wliczone jest śniadanie. 

			Dostępne są również luksusowe obiekty ze wszystkimi udogodnieniami i wygodami, jakich oczekuje wymagający turysta. 

			Hotele, z reguły ekskluzywne, znajdujące się w parkach narodowych lub w ich bliskich okolicach i nastawione na obsługę turystów udających się na safari, noszą nazwę lodży. W ich pobliżu zazwyczaj znajdują się sztuczne, rzadziej naturalne, wodopoje pozwalające turystom na podglądanie dzikiej przyrody nawet w czasie odpoczynku po przejazdach na safari. 
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Lodża w Parku Narodowym Samburu

		
			Inną opcją noclegu w trakcie safari są campy. Składają się one ze stacjonarnych namiotów, wyposażonych zazwyczaj jak zwykłe pokoje hotelowe. Są łóżka, moskitiery, stoliki nocne i łazienki z ciepłą wodą. Podobnie jak w przypadku lodży, w pobliżu campów często znajdują się wodopoje. 

			Wyżywienie

			Podróżując po Kenii, w każdej, mniejszej czy większej miejscowości, zawsze znajdziemy kilka knajpek lub restauracji, w których można porządnie zjeść. Ceny oczywiście zależą od standardu danego miejsca. 

			Typowe lokalne restauracje serwują najczęściej dania kuchni afrykańskiej (chapati, ugali, ryż, nyama choma, grillowany kurczak) i dania barowe (hamburgery czy frytki). Ceny z reguły nie są wygórowane. Typowe sieciowe bary fast food funkcjonują jedynie w największych miastach, z reguły są to firmy lokalne. Spośród zagranicznych marek w Kenii działa wyłącznie KFC (tylko w Nairobi).

			W większych miastach i miejscowościach turystycznych nietrudno znaleźć nieco droższą restaurację oferującą dania kuchni międzynarodowej, pizzerię, a także lokale wyspecjalizowane w kuchniach świata – japońskiej, chińskiej czy tajskiej. Bardzo popularna jest także kuchnia hinduska. 

			Nie powinno być też problemu ze znalezieniem baru czy kawiarni. Można w nich zamawiać gorące napoje (chai, kawę), zimne napoje gazowane, soki czy piwo. Na wybrzeżu działa sporo barów na plaży, gdzie przy muzyce można wypić smacznego drinka z palemką. 
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Lokalna knajpka

			
			W każdym mieście są sklepy lub supermarkety oferujące artykuły spożywcze. Ceny podobne do tych w Polsce; warzywa i owoce lepiej kupować na targach i straganach, można się tu targować o cenę. 

			Pamiątki i zakupy

			Kenia słynie z rękodzieła. Chyba żaden turysta nie wyjedzie z tego kraju, nie zakupiwszy wcześniej drewnianej figurki zwierzęcia, wysmukłego Masaja, maski czy innego wyrobu wyrzeźbionego z drewna. Ciekawe i ładne są również rzeźby w steatycie. Popularna jest biżuteria masajska ozdabiana drobnymi koralikami, a także przedmioty użytkowe dekorowane w podobny sposób. Paniom z pewnością spodobają się klapki-japonki wyszywane koralikami czy tradycyjne kenijskie chusty zwane kanga. Ponadto dostępne są obrazy inspirowane kulturą afrykańską. 
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Miejscowe rękodzieło

			
			Wiele sklepów z pamiątkami oferuje tanie, chińskie wyroby – nie warto ich kupować, kiedy obok dostępne są dużo ciekawsze produkty afrykańskie. Oprócz tego w ofercie są z reguły również T-shirty i inne elementy stroju z afrykańskimi nadrukami oraz kapelusze safari. Niektóre sklepy i supermarkety mają w swojej ofercie także płyty CD z lokalną muzyką.

			Aktywny wypoczynek

			Wakacje czy podróż po Kenii to nie tylko plaża i ocean. Kraj ten ma do zaoferowania wiele atrakcji także miłośnikom bardziej aktywnego sposobu spędzania czasu wolnego.

			Safari

			Udział w safari to często dość męcząca, ale bardzo satysfakcjonująca przygoda. Podglądanie dzikich zwierząt w ich naturalnym środowisku wiąże się nierzadko z ogromnymi emocjami. Jest kilka sposobów na zorganizowanie sobie safari. Najprostszy z nich, a jednocześnie z reguły najdroższy, to udział w wycieczce przygotowanej przez biuro podróży – jeszcze w Polsce bądź przez lokalną agencję na miejscu. W Kenii w ośrodkach turystycznych działa sporo wyspecjalizowanych firm oferujących niemalże wszystko, czego turysta może oczekiwać. Wycieczki mogą odbywać się w grupie lub – za nieco większą opłatą – indywidualnie. Rezerwując tego typu safari, należy się upewnić, co zawiera cena. Z reguły wliczone jest wszystko (transport, bilety wstępu, nocleg w wybranej lodży lub campie, wyżywienie, ubezpieczenie, opieka kierowcy) poza napojami do posiłków.
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			Druga możliwość to wynajęcie samochodu z kierowcą. W tym przypadku należy ustalić stawkę dziennego wynagrodzenia oraz to, czy koszt benzyny jest już wliczony. Wówczas trzeba liczyć się z koniecznością samodzielnego opłacenia wstępów, noclegów i wyżywienia. Jest to opcja polecana ze względu na fakt, że miejscowi kierowcy często mają duże doświadczenie w wypatrywaniu zwierząt i sporą wiedzę na ich temat, którą chętnie się dzielą.

			Największą swobodę daje samodzielne zorganizowanie safari. Trzeba wówczas dysponować samochodem z napędem na cztery koła, dobrą mapą oraz podzielnością uwagi. Prowadzenie pojazdu i jednoczesne wypatrywanie zwierząt nie jest bowiem łatwą do opanowania sztuką. Przygotowując wszystko samodzielnie, warto przeszukać zasoby internetowe Kenya Wildlife Service, czyli zarządcy kenijskich parków narodowych. Znaleźć tam można podstawowe informacje o parkach, cenach i warunkach wstępu (w większości parków narodowych obowiązuje system Safari Card – kart przedpłaconych, które trzeba wcześniej zakupić w biurze Kenya Wildlife Service), możliwościach noclegu i ewentualnych zagrożeniach. 

			Safari samochodowe jest oczywiście najpopularniejszym sposobem na poznanie i obserwację dzikiej przyrody kenijskiej, ale istnieją także inne rodzaje safari. W czasie pieszego safari odbywa się wędrówkę po okolicy, w trakcie której turystom musi towarzyszyć uzbrojony strażnik. Jeśli chce się na własną rękę odbyć taki spacer, trzeba swój zamiar zgłosić w biurze Kenya Wildlife Service i opłacić strażnika. W przypadku wycieczek zorganizowanych zajmie się tym agencja. Typem safari popularnym wśród turystów dysponujących nieco większym budżetem jest lot balonem. Możliwy jest on w rezerwacie Masai Mara, a jeśli chce się obserwować z lotu ptaka wielką migrację, trzeba rezerwować miejsca z dużym wyprzedzeniem. Pomocne są w tym agencje turystyczne, lodże i campy, w których spędza się noc, oraz internet.

			Inne formy aktywnego wypoczynku

			Nurkowanie – miłośnicy podwodnego świata nie będą w Kenii zawiedzeni. Wzdłuż całego wybrzeża tego kraju ciągną się przepiękne rafy koralowe. W okolicach turystycznych koralowce uległy niestety zniszczeniu, ale najpiękniejsze miejsca zdążono objąć ochroną i można tam podziwiać barwny świat raf, ryb i innych morskich stworzeń. We wszystkich miejscowościach turystycznych na wybrzeżu znaleźć można centra i szkoły nurkowe. 

			Windsurfing i kitesurfing – Kenia ma niezłe warunki do uprawiania tych dwóch sportów wodnych. Przy wielu hotelach na wybrzeżu znajdują się centra sportów wodnych, gdzie można wypożyczyć sprzęt albo umówić się na lekcje z instruktorem.

			Wędkarstwo – na wybrzeżu coraz większą popularność zdobywa łowienie grubej ryby. Wystarczy spytać w hotelu o taką możliwość, a na pewno wkrótce znajdzie się łódź przystosowana do łowienia ryb w oceanie, niezbędny sprzęt oraz chętny do wypłynięcia kapitan. 

			Rower – jazda na rowerze to doskonała forma spędzania czasu w Kenii, a ostatnio również ciekawy sposób poruszania się po kraju. Na wybrzeżu czy w Nairobi wypożyczenie jednośladu nie powinno być problemem. Bardzo popularnym celem wycieczek rowerowych ze stolicy Kenii jest Park Narodowy Hell’s Gate. Jeżdżąc po ulicach, nie należy zapominać, że w Kenii obowiązuje ruch lewostronny.

			Trekking – w wybranych parkach narodowych istnieje możliwość uprawiania wędrówek górskich. Najpopularniejszym celem miłośników takiego spędzania czasu jest oczywiście masyw Mount Kenya, ale doskonałe warunki są także w Aberdare czy na Mount Elgon. Trekking najlepiej zorganizować przez odpowiednią agencję, która zajmie się załatwieniem ewentualnych pozwoleń i zatrudni uzbrojonego strażnika, przewodnika i tragarzy. 

			Wspinaczka – chcąc uprawiać ten sport, najlepiej skontaktować się z kenijskim Klubem Górskim (Mountain Club of Kenya), który pomoże zorganizować odpowiednie pozwolenia. Większość tras wspinaczkowych wymaga sporego doświadczenia i dobrego przygotowania.

			Paralotniarstwo – w styczniu i lutym w dolinie Kerio, będącej częścią Wielkiego Rowu Wschodniego, panują niezłe warunki do latania paralotniami. Sport ten można uprawiać także w dolinie Ngwesi na płaskowyżu Laikipia. 

			Skydiving – dwukrotnie w ciągu roku, w marcu i listopadzie, na południowym wybrzeżu Mombasy organizowane są skoki ze spadochronem, zwane skydiving. Jest to droga atrakcja, ale nawet jeden skok w tandemie z instruktorem dostarcza niezapomnianych przeżyć.
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Skydiving

			
			Informator A–Z

			Alkohol – dostępny jest w większości barów i restauracji oraz sklepów. Jedynie niektóre hotele prowadzone przez konserwatywnych muzułmanów lub chrześcijan wprowadzają zakazy jego spożywania. 

			Apteki – oznaczone są jako pharmacy, rzadziej chemist’s lub duka la dawa. Można się w nich zaopatrzyć w niemalże wszystkie potrzebne lekarstwa, z których większość (nawet antybiotyki, środki przeciwmalaryczne czy antykoncepcyjne) dostępna jest bez recepty. 

			Autostop – jest popularnym sposobem poruszania się po Kenii wśród miejscowych, jednak zagranicznym turystom raczej odradza się ten rodzaj podróżowania. Niestety, istnieje możliwość napadu rabunkowego, a kobiety mogą również narazić się na przestępstwa na tle seksualnym.

			Banki – znajdują się w większych i mniejszych miejscowościach. Bez problemu można w nich wymienić walutę. Trudniej natomiast o dobry bankomat – wiele z kenijskich urządzeń nie akceptuje zagranicznych kart. Banki otwarte są w tygodniu z reguły w godzinach 9.00–15.00, w sobotę krócej, a w niedzielę są zamknięte.

			Beach boys – miejscowi naganiacze, których pełno kręci się po plażach w okolicach hoteli. Niektórzy pośredniczą w sprzedaży safari przez wyspecjalizowane agencje, ale zdarzają się wśród nich także oszuści, którzy zainkasują pieniądze, a potem znikną. Sprzedają różne pamiątki, a niektórzy oferują usługi seksualne. Nie powinno się ich darzyć zbytnim zaufaniem.

			Czas lokalny – w Kenii przez cały rok obowiązuje czas wschodnioafrykański (East Africa Time, EAT), o 3 godziny późniejszy od uniwersalnego czasu koordynowanego (UTC). W stosunku do czasu w Polsce latem dodaje się jedną godzinę, a zimą dwie. 

			Drogi – w Kenii są one z reguły kiepskiej jakości. Tylko na głównych szosach położono asfalt, reszta to nadal utwardzone drogi polne. Nawet na drogach asfaltowych pełno jest dziur, które pojawiają się głównie po porze deszczowej. Poruszając się po kenijskich drogach, nie należy zapominać, że obowiązuje tu ruch lewostronny.
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			Elektryczność – gniazdka są typu brytyjskiego, z trzema bolcami, więc wybierając się w podróż, warto zaopatrzyć się w odpowiednią przejściówkę. Są one często dostępne w recepcji hotelu, a jeśli zupełnie nie ma możliwości zdobycia adaptera, możliwe jest włożenie do kontaktu polskiej wtyczki przy użyciu na przykład długopisu, którym zwalnia się blokadę w miejscu, gdzie powinien zostać wsunięty trzeci bolec. Przerwy w dostawie prądu są bardzo powszechne. 
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Masajki

			Fotografowanie – jeśli chce się uwieczniać na zdjęciach tubylców, należy zapytać ich o zgodę, niektórzy mogą zażądać pieniędzy za pozowanie. Zakazane jest fotografowanie kenijskiej flagi, policjantów, budynków rządowych, przejść granicznych i promu w Likoni. W miejscowościach turystycznych nie powinno być problemu z zakupem kart pamięci czy baterii.

			
			HIV/AIDS – Kenia jest krajem o dużym odsetku osób zarażonych wirusem HIV. Decydując się na kontakty seksualne z Kenijczykami, należy bezwzględnie używać prezerwatywy i bardzo uważać. Szczególnie niebezpieczne pod tym względem są kontakty z prostytutkami i beach boysami.

			Informacja turystyczna – praktycznie w Kenii nie istnieje. Jej funkcje najczęściej spełniają agencje turystyczne, ale trzeba być przygotowanym na to, że są one nastawione na sprzedaż własnych usług. Na lotniskach można czasem zaopatrzyć się w bezpłatne mapy lub podstawowe przewodniki, wystawione na stojakach.

			Internet – jest obecnie dostępny prawie wszędzie. W większych i średnich miejscowościach bez trudu można znaleźć kawiarenkę internetową. Droższe hotele najczęściej oferują swoim gościom bezprzewodowy internet. Można również korzystać z internetu mobilnego, wystarczy w tym celu zaopatrzyć się w przedpłaconą kartę SIM lokalnego operatora (komórka, tablet) lub modem USB (laptop), doładować i cieszyć się niezłym połączeniem w każdym miejscu, gdzie występuje zasięg telefonii komórkowej.

			Kurorty – główne miejscowości wypoczynkowe na południowym wybrzeżu to – patrząc od południa – Diani, Tiwi, Mombasa, Kilifi, Watamu, Malindi i Lamu. Najbardziej zatłoczone są w szczycie sezonu przypadającym od grudnia do lutego. Plaże w Kenii są szerokie i piaszczyste, jednak czasami przykryte wyrzucanymi na brzeg wodorostami. 

			Napiwki – są bardzo mile widziane, chociaż raczej nikt nie będzie ich wymuszał. Obsłudze hotelowej warto wręczać ok. 50–100 KES, kierowcy safari zwyczajowo otrzymują mniej więcej 300–500 KES od osoby za dzień. W restauracjach napiwki z reguły nie są doliczane automatycznie do rachunku – dobrze jest zostawić ok. 10%.

			Narkotyki – wszystkie popularne narkotyki, łącznie z marihuaną, są w Kenii nielegalne. Za ich posiadanie grożą wysokie kary więzienia, do tego w tych kwestiach policja najczęściej okazuje się nieprzekupna. Jedyny legalnie dostępny narkotyk to gałązki czuwaliczki jadalnej, zwanej tutaj miraa, o działaniu pobudzającym.

			Niepełnosprawni – mogą mieć nieco problemów z poruszaniem się po kraju, gdyż w większości miejsc brak jest dla nich udogodnień. Jedynie lepsze hotele bywają przystosowane do obsługi osób niepełnosprawnych. Na szczęście Kenijczycy traktują osoby niepełnosprawne życzliwie i chętnie udzielą pomocy, jeśli jest ona konieczna.

			Palenie – zakazane jest w niektórych miejscach publicznych, takich jak na przykład lotniska. Wyznaczone są tam specjalne strefy dla palaczy. Paczka papierosów kosztuje w supermarkecie ok. 150–200 KES.

			Paliwo – jest stosunkowo drogie. W chwili pisania przewodnika cena benzyny oscylowała wokół 120 KES za litr, diesel był niewiele tańszy. Podróżując samochodem po Kenii, należy stosować zasadę połowy baku – nie można czekać, aż będzie pusty, tankuje się już przy połowie zbiornika ze względu na fakt, że na niektórych stacjach benzynowych czasem brakuje paliwa, więc istnieje ryzyko utknięcia na drodze z pustym bakiem.

			Pamiątki – drewniane figurki, maski, przedmioty użytkowe, chusty kanga, rzeźby ze steatytu, T-shirty, kapelusze safari, przedmioty dekorowane koralikami. Obowiązuje bezwzględny zakaz wywożenia muszli i fragmentów koralowców, kości słoniowej i innych wyrobów z kości i skór dzikich zwierząt. Wywożąc produkty z jaj strusia, należy mieć certyfikat potwierdzający ich zakup na specjalnej farmie.

			Poczta – w Kenii nosi nazwę Posta i ma dobrze widoczne, czerwone szyldy. Urzędy pocztowe zlokalizowane są we wszystkich większych i mniejszych miejscowościach. Czynne od poniedziałku do piątku w godz. 9.00–17.00, w soboty od 9.00 do 12.00. Znaczek na małą kartkę pocztową kosztuje 85 KES, na dużą – 120 KES.

			Prasa – największe dzienniki kenijskie to „Daily Nation” i „Standard”. Wydawany jest także tabloid „The Star”. Dość powszechnie czytany jest tygodnik „EastAfrican”. Dzienniki i tygodniki wydawane są w języku angielskim i często można w nich znaleźć informacje o wydarzeniach kulturalnych w dwóch największych miastach Kenii – Nairobi i Mombasie.

			Przepisy drogowe – w teorii są bardzo ostre (na przykład za omijanie korka, jadąc 
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